
W~adomośd p@Hty(UirH!l11 
- Ewentualni następcy p. Kucharskiego. Jako 

następców ministra b. dzielnicy pruskiej p. Kuchar­
skiego wymieniają: b. wiceministra dr. Wachowiaka 
(N. P. R.), posła Trzińskiego (Klub p. Skulskiego) i 
p. Jórosława Drw~skiego (wszechpartyjny konserwa­
tysta). 

-- Konferencja P. P. S. 16. bm. odbywała si~ 
konferencja Polskiej Partji Socjalistycznej w celu wy­
boru delegatów na kongres partyjny. Podczas dy­
skusji nad sprawami programowem'i jeden z człon­
ków konferencji wypoliczkował członka zarządu okrę­
gowego Littauera, poczem cała konferencja prze-
1,ształciła się w ogólną bójkę. 

- Bandera portowa. Na piątkwowem posiedze­
nia rady portowej w Gdańsku została rozstrzygnięta 
sprawa bandery portowej gdańskiej. Bandera będzie 
się składała z emblematów Gdańska, obok których 
umieszczone będą emblematy polskie tj. biały orzeł 
na czerwonem polu. 

- Koniec rokowań polsko-gdańskich Rokowania 
polsko-~clańskie zostały w dniu Ió. uko6czone we 
wszystkich komisjach obradującY,ch w Gdańsku. Ko­
misję ja~o takie rokować już rtie będą. W najbliż­
szych dmac~ utworzona będzie redakcja uzgodnionych 
i nieuzgo?nionych postulatów i przekazana głównym 
przewo~mczącym rokowań. Obaj przewodniczący 
rok11-1wa'.1 ~dbywać będą codziennie posiedzenia w celu 
uzgodi:11ema dotychczas nieuzgodnionych postulatów. 
W razie po_trzeby będą powoływani jako eksperci do­
tychczaso~✓1 członkowie komisji. Na posiedzeniach 
przewodniczących ustali się, które sprawy będą mogły 
być vvykluczone z układu, ktury ma _być obecnie za­
warty, celem załatwienia ich na inne1 drodze. Nale­
żą tu przectewszystkiem sprawy wchodzące w zakres 
komisji do spraw portowych. Dalej przedmiotem 
obrad obu przewodniczących będzie to, czy w razie 
niedojścia do porozumienia w niektórych punktach 
będzie można punkty te pominąć i przekazać je do 
arbitrażu wysokiego komisarza Lig-i Narodów wzglę­
dnie Rady Ligi Narodów. Skoro zapadnie decyzja, 
że uzgodniona czi:ść pozwala na zawarcie ogólnego 
ukfadu, wówczas powohma będzie natychmiast ko­
misja redakcyjna polsko-gdańska celem zredagowania 
ca:oksztaltu uktadów, tak, aby najpóźniej dnia 31. bm. 
układ ten mógł 15yć podpisany. 

- Hoefer wrócił do Koburga. Generał Hoefer, 
były dowódca Niemców na Górnym Sl:jsku powrócił 
do Koburga, gdzie stale zamieszkuje. Na dworcu 
przyjm?wano go z muzyką i sztandarami. Generał 
wyg_ios1ł na dworcu płJmienną mowę, wychw~lając 
pairJotyczną postawę Niemców na G Sląsku. 

. Pod wpływem Niemiec, .,Intransigeant·' do-
norn z Kopt:!nhagi, iż dopiero obecnie stają się wia-

• do_me: szczegó~y uchwał kongresu {llonarcbistów ro­
syJSk\ch w R_eJchenhallu. Kongres postanowił: 1) za­
wrze~. przy?'uer~e . ~anarchistów rosyjskich z niemie­
kiem1 1 węgierskimi, ..!) polecić prof. prawa bar.Taubemu 
o~racowarne zas~d ~ego p~zymi~rza, 3) zerwać przy­
mierze z FranCJą 1 AnglJą, 4) nie uznać żadnych 
traktatów zawartych przez państwa ościenne lub inne 
z bolszewikami. Natychmiast po proklamowaniu mo­
narchji traktaty te będą ogłoszone: ~a nieważne 5) u-
znać za nieważny traktat wersalski. ' 

_ Powr6t do ~awnyc~ no~m._ S?wjety wydały 
dekret znoszący zakaz posiadama I zbierani.a kapita­
łów przez osoby prywatne, które odtąd bc:dą mogły 
wypłacać depozyty do banl~ów na właine konta. Po­
siadane przez nich_ s_umy n!e mogą być konfiskowane 
przez władze adm1mstrncy1ne bez poprzedniego uzy­
skania wyroku sądowel;{o. ,,Krasnaja Gazieta" po­
święca tej reformie Lenma artykuł wstępny, w którym 
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~tTLV~ 
po wieść. 

Jl'rzekład z włoskiego Bronisławy Neufel~ównej. 

, . .A.ni słowii od niej, nic, przez cały dzień!·' ... 
Oliviei i, tll młody od wok?.t, bardzo zaprzyjsżniony 

z Fra11cis:tk.ieru. 
Pog,rnędzi trochą ze 1mą a przy tej sa1nej· spo­

sob;,~~d poradzi. illL:,,Zohaczę, ~o mi wypadnie uczy 1 ić. 
Z:i biliśmy czlo w rnka 1 ••• 

Ale ·dokt0r pojechał na konsylium do Vigev:1.no, li, Q •. 
liwied nie może opu~cić posiedzenia. Gdy adwokat 
przycho!lzi, Roero leży Już w ,ł'óżku. 

- Cko1·y je:~t6ś? 
- Jakmi rni niedobrze ... Posł'alem po dokto11a, a:.e 

je:;t. w Vigevano. 
- :Ltdłeś obiad ? 
-· .L'ie. Nie judl'.em 11a1n•t ~niądauia. 
Olivrnd bierze Swiecę, aby lepiej przyjrzeć się twa­

i-zy przyjaciela; z daje r..rn różne pytania, bada o·o pil-
nie, wreszcie odst~wia. świecę. . t> 

Masz w piersi :rnrce, nie kamień, 1 po takiem wzrusze­
niu następuje z kouieczno~ci l'eakcja... Zamiast użyć 
ru~lm, poszukać rozrywki, spędziłeś w _sa~otności zam­
knu~ty cały dzień, nie n,ewillc słowa! me 1edzą;c1 i ner -

pisze: Kapitał zagraniczny pomóc nam musi w eko­
nomic.-mej odbudowie Rosji, na którą jednak potrzeba 
jeszcze wiele lat. Jesteśmy otoczeni przez państwa 
kapitalistyczne, którym musimy narazie płacić naszą 
daninę, aż nas nie uwolni od niej rewclucja światowa. 
Przedewszystkiem zaś zyskujemy na czasie, a naj­
ważniejszem jest, abyśmy obecnie jalmajwięcej od­
zyskali. Odbudowa naszego wielkiego przemysłu po­
trwa conajmniej 1 O lat. 

- Gabinet Radosławowa przed sądem. Z Buł­
garji donoszą, że akt oskarżenia przeciw gabinetowi 
Radosławowa, który spowodował przystąpienie Buł­
garji do wojny światowej po stronie Niemiec, jest 
już gotowy. Akt ten obejmuje· 800 stronnic druku. 

- Pasicz ciężko chory. Z Belgradu donoszą, że 
znany polityk <,erbski i sędziwy prezydent ministrów, 
Pasicz, ciężko zachorował z powodu obrażei1, jakie 
odniósł podczas zamachu na następcę tronu serbskie­
go księcia Aleksandra. 

- Początek konferencji. ., Cbicago Tribune" do­
nosi, że konferencja w sprnwie rozbrojenia, mająca 
się· odbyć w Waszyngtonie, rozpocznie się 14. lub 
16. sierpnia. 

- Anglja nie wyznaczyła delegatów. ,,V issische 
Zeitg." donosi z Londynu, że Lloyd George odpo­
wiadając na interpelację w izbie gmin oświadczył, że 
dotychczas nie nastąpiło jeszcze porozumienie w 
kwestji wyborów delegatów angielskich na konferencję 
w sprawie rozbrojenia. 

- Anglja a lrlandja. Narady pomiędzy przed­
stawicielami Irlandji z De Valera na czeie a Lloyd 
Oeorgem trwają dalej bez przerwy. Opinja powsze­

--chna objawia się w tym kit:runku, że narady dopro­
wadzą z pewnością do pomyślnego rezultatu. 

Modły kobiet irlandzkich. Podczas konferencji 
między Lloyd Georgiem i de Valcrą na Dowhing 
Street tłum kobiet irlandzkich zebrał się na ulicy i na 
klęczkach odmawiał głośno modlitwy za pomyślność 
wyników konfe::-encji. Tr-.vała ona około 3 godzin. 

\lfiadomośd i • m;kiJ n dalek.aifl 
Leszno, dnia 20. lipca I 921. 
Czesława wyzn. 

Wschód słor'ica o godz. 4. 3. Zachód i. godz. 8. 8. 
Wschód księż o godz. 7 34 Zachód o godz. 3.59. 

~ Pożar na koJei. Pomiędzy stacjami. Lipno a .:.,tar. 
Bojanowem spaliło się w niedzielę w południe siano, nała-
dowane we wagonie. • 

" Strajk rolny. W ostatnim czasie grozi nam widmo 
strajku rolnego. Na razie jest nadzieja, że pertraktacje do­
prowadzą do pomyślnego załatwienia sprawy pomiędzy 
pracobiorcami a pracodawcami. Jeżeli strajk rolny wybuch­
nie i dojdzie d rozruchów, to powtórzy się klęska podobna 
do najazdu bolszewickiego w roku zeszłym. Nastąpi jeszcze 
większa drożyzna i ogólne zamieszanie, a co dalej - utrata 
Górnego Sląska i Wilna, co chyba na razie wystarczy ... 

* Swlęto pieśni w Kościnn;e, W ubiegłą niedzielę 
odbył się przy piqknej pogodzie Zjazd kół śpiewackich IV. 
okręgu połączony z uroczystością jubileuszową wLutni" ko­
ściańskiej. Uroczystość miała na wskroś wzniosły przebieg 
do czego przyczyniły się pięknie przyozdobione domy i 
bramy tryumfalne. W popisach nagrodzone zostały nastę­
pujące Koła: Ooslyń otrzymał nagrodq związkową, Piaski 
nagrodę okręgową, Jarocin nagrodę miasta Kościaua, 
Le s z n o nagrodę od pań Ko~ciana, Poznań-Chopin na­
grodę za chór żeński od p. M. Dónaja, Poznań-Moniuszko 
nagrodę od „Lutni" z Kościana. 

* Agitacja komunistyczna w Kostrzynie. W nie­
dzielę tłum demonstrantów liczący około 800 osób, 
podburzany przez komunistycznych agitatorów żydów 
w biały dzień zabrał się do rabowania sklepów, tłu­
kąc szyby. Ofiarą dzikich ekcesów padł cały szereg 
magazynów spożywczych. Policja usunęła demon­
strantów, aresztując 17 podejrzanych osobników, któ-
rych odstawiono do sądu powiatowego. • 

wy sią roxpuścily .. Zostaw doktora Sellero w Vigevano ; 
obowią:1,uj~ się wyle<;zyć ci~ i dobry obi~fl i ~;;, 1 ę kielisz-
ków marsu.li ... A proee:-em nie za(vraca.J solne gltJwy. 

- Ale ... za1ito c:dowieb. !. .. 
- Nie, człowiek zabity został w pojedynku, a to 

wielka rQżnica,. Ze sprawiedliwoś<;i:i. je t jak z sztuką, 
mój drogi przyjacielu: wsz.ystko polega na formie. Wy­
toczą oczywiście proces i Bonaldi bęctzi ;,awet skazany 
na kilka. miesięcy więzieuiii ... i nie~wlocznie u.taskawio1Jy ! 

- 1 to sprawiedliwości sfame si 1 zadość 1 Bonal­
di był napastowany, zelżony w sposób haniebny i osta­
tecznie bił się uczciwie; naraził życie swoje zupełnie 
tak samo, jak tamten, któr.r swoje utraciL. Alti my!... 
my dopomogliśmy do zabicia c~lowieka, na uic się nie 
narażając .. 

- 'l'y nie szukałeś tegu S· voldiego, tego twego 
rfospoli !.. Sp1-1dJ' c.i na. głowę, jak dachówka. Niepotfo­
bna byJ'o załagodzić sprawy. a więc ... niepotrzebnie drę­
czysz się wyrzutami. Jeśli świadkowie są w porządku z 
sumieniem, nie mają potrzeby zdawati spra.wy uikumu, 
do licha! .. 0:lwa.gi, mój stary, odwagi! Przepisuj~ ci: 
dobry obiad, a jeśli m,nsala nie wystarczy, żeby ci 
troch~ zabarwić myśli na różl)WO, butelkę szampana !... 

- .Jeśli mi dotrzymasz towarzystwa ... 
- Dlacz1c:gq nie'? . 
- W takim razie wstaje, a Jan pójdzie do Rebe-

china pfilwiedzieć, że by nam przynieśli obiad ... Nie che~ 
się dziś pokazywać. (( ,iltg· dalszy nastąpi.) 

* Zajścia w Grudziądzu. Na tle drożyźnianym 
przyszło tutaj do poważnych ekscesów. Ludność 
podniecona przez jakichś huliganów napadła na skle­
py rzeźnickie przy ul. Mickiewicza, na targu zaś zde­
molowała wystawione jatki. Dzięki interwencji po­
licji· udało si,ę uspokoić narazie ekscedentów. 

* Jak Niemcy tryumfują! Gazety berlińskie za­
mieszczają alarmujące telegramy o zajściach ostatnich 
w Poznaniu, przesądzając je tendencyjnie, aby wywo­
łać wrażenie, iż Polska stoi pod rewolucją. Z każdego 
słowa przebija złośliwy tryumf Niemców, którzy 
otwarcie lic;,ą się z przewrotem w Polsce. Z pewnego 
źródła dowiadujemy się, że w ostatnich tygodniach 
wyjechało kilkadziesiąt agitatorów komunistycznych 
celem wywołania zaburzef1 w Polsce. . 

* Przekroczenie granicy. Onegdajszej nocy pa­
trol niemiecki w sile 5 ludzi przekroczył granicę 
naszą lcoło wsi Reichstahlu i idąc torem kolejowym, 
wtargnął na nasze terytorjum. Znajdujący si<: w po­
bliżu oddział straży pogranicznej, odparł go z po­
wrotem na terytorjum niemieckie, raniąc dwóch Niem­
ców i zabijając jednego, którego ciało leży na samej 
granicy polsko-niemieckiej. 

" Od Redakcji. Panu J. Misk. w Smiłowie: Mu­
siałby nam Pan ów kontrakt prze.!łożyć, inaczej nie możemy 
sprawy osądzić. Zapewne znajduje się w nim jaka klauzula, 
na mocy której wolno kontrakt unieważnić; inaczej nie mo­
żemy sobie postępowanie ks. probm;zcza wytłumaczyć. 

K O R E S P· O N D E N C J A . 
Czuwaj i czyń! 

Wiele się u nas pisze i mówi o wynagrodzeniu obrot'1ców 
Ojczyzny, tych, którzy najbardziej ucierpieli przy odbudo­
waniu niepodległej Polski. O tych, którzy oddali więo·j, 
jak życie swoje, pozostając wiecznemi kalekami, skazani są 
na dożywotne cierpienia. Nawet sejm ustawodawczy w 
dnin 18 marca 192t r. uchwalił ustawę o wyposażeniu in­
walidów, wdów i sierot po poległych, by zabezpieczyć w 
ten sposób znośniejsze warunki życiowe tern, którzy w pierw­
szym rzędzie przyczynili się do zdobycia i utrzymania nie­
po~ legł?ści Rzeczyposp~litęj ~olskiej. . Czy_telnik, prz_eg)ą­
daiąc pisma, z pewnością powie: ,, Ha, 1 cóz, należy się nn 
i dostali swoje!" 

A jednak, czytelniku kochany, jesteś w błędzie, wierząc, 
że inwalidzi i wctcwy mają byt, pracę i wynagrodzenie takie, 
jakie im się należy. 

Przyszła ta wybawicielka inwalidów, wdów i sierot od 
śmierci głodowej w dniu 18 rnarca 21 r., a ustawa wchodzi 
w życie od I _styczni~ 21 r- . Minął maj, rozpoczął się i 
upłynął czen~1ec, a 111wahdz1, wdowy i sieroty popadają 
w. coraz to w1ę_kszą ~ędzę. Czuwajcie wszyscy obywatele 
1~1asta Leszna_ 1 okolicy _nad t~mi biednemi ofiarami wojny, 
azeby _tym. of1ar?m ~OJny. nie patrzała śmierć głodowa w 
OC!,)', 1z __ się staJą of1aram! po wolnej śmierci głodowej. 
Niech b1Ją w dzwony na alarm, na trwogę, niech zabrzmi 
jeden potężny głos, dajmy i składajmy na rodziny po po­
,ległych i jeszcze znajdujących się inwalidów wojennych w 
biedzie, którzy są dotychczas bez pracy. Czas wielki po­
myś!eć wp1„J..l o 10uL.iuach p0 poległych, którzy cierpią 
głód i chodzą prawie nago i opłakują dziennie swojego ży­
wiciela, który padł na polu walki, a później o zabawie i 
rozkoszy. Tak jak obowiązek był każdego żołnierza ratować 
i bronić Ojczyznę, tak jest i obowiązkiem każdego obywa­
tela składkować na inwalidów wojennych, wdowy i sieroty 
po poległych. Wszelkie składki przyjmuje Zw. Inwalidów 
Woje~nych R~eczypospc;ilitej Polskiej Koł0 Leszno, Kościel-
na 8 1 redakCJa "Ołr.>su". • 

Taryfa pocztowa. 

I) Za przekazy: • 
do 100 marek 

250 
500 

1000 
„ 2500 

5000 
n 10000 
„ 15000 
,, 20000 
11 25000 u 

(Dokończenie.) 
Opłata wynosi: 

Mk f. 
3.-
5.-

10.-
15.-
30.--
50.-

• 100.-
135.-
170.-· 
200.-

2) Listy wartościowe: 
za listy wartościowe zamknięte (opieczętowane 

przez nadawcę): • 
a) należytość za list zwykły do 20 gr. . 5. -

,, ,, 250 ,, . IO. -
11 " ,, urzędowy ponad 20 gr. 

do 2000 gramów . 10.-
b) za polecenie . . . . . . 5. -
c) za należytość od deklarowanej wartości 

za każde 1000 mk. lub część tychże . 15.-
za ltsty wartościowe otwarte (przeliczone) 

pobiera się należytość od wartości w pod\VóJnej 
wysokości. 

3) Paczki: 
do wagi l kg 

5 " 
10 „ 

,, ,, 15 ,, . 
za każde dalsze 5 kg . . . . . 

Specjalne należytości pocztowe w b. dz. pr. 
l) Za listy zleceniowe celem pobrania pieniędzy, 

uzyskania przyjęcia lub· zaprotestowania . . 
2) Za protestowanie weksli przez, pocztę do 5000 mk. 

ponad 5000 marek . . . . . . 
3) Za doręczenie dokumentu sądowego i zwróce-

nie dowodu doręczenia . . . . . 
4) Za nadanie listów poleconych oraz paczek poza 

goJzinami urzędowemi od sztuki . 
5) Poświadczenie nadania zwykłej paczki . . 
6) Za przyjęcie paczki przez organ doręczający 

paczki: należytość jak za doręczenie paczki. 
7) Za przyjęcie przesyłki przez listonosza wiejskiego . 
8) Za kredytowanie opłat pocztowych za później­

szern rozliczeniem się za każdą markę 
najmniej miesiecznie . 

Zagraniczna taryfa pocztowa. 
1) Listy (bez ograniczenia wagi): 

do wagi 20 gramów 

20. -
50.-

100.-
150.-
50 ... 

10.--
20.-
30.-

5. 

5.-
1.-

3.­

-, 20 
5.-

20.-



za każde dalsze 20 gr. : 
2) Kartki pocztowe: 

a) pojedyńcze . . 
b) z odpowiedzią . . . . 

. 10.-1 8) Polecenie przesyłek listowych • • . • 
9) 7wrotne poświa~cz. odbioru (rycepis zwrotny): 

12.- a) przy nadaniu . . . . . . 
24. - b) po nadaniu . . . . . . 

10) Należytość za wniesioną reklamację . . . 

20. - I Opłata za jednostkę (3 min.) rozmowy między-
miastowej od 15 lipca wynosi: 

20.- przy odległości do 25 km . . . . 30. -
40.- I 11 50 km 50.-
40.- 11 11 „ 100 km . . . . 80.-3) Druki zwykłe (najwyższa waga 2 kg: 

za każde 50 gramów . . . . . 
4) Czasopisma wysyłane bezpośrednio przez redakcje: 

za każde 50 gramów . . . . . 
5) Druk, dla oc1ern11ialych (najwyższa waga 3 kg): 

za każde 500 gramów . . . 
6) Papiery hand l1 we (najwyższa waga 2 kg. 

za każde· 50 gramów . . . . 
7) Próbki towarowe- (nsjwyżs7a waga 350 gr.): 

za każde 50 gramów -
najmniej jt'dnak 

Zaginął 
pies (jamnik) 
brązowy, trzyletni, za wyna­
grod„eniem zgło~ić w eksp 

"Głosu" pod nr . .,99". 

4.- 11) Za doręcz. pospieszne (przez umyśln. posłańca). 
Wewnętrzna taryfa telegraficzna. 

2.- 1) Telegramy zamiejscowe i miejscowe zwykłe: 
a) opłata od wyrazu 
b~ taksa zasadnicza . 

2) Telegramy zamiejscowe pilne: 
2.-

a) opiata od wyrazu 
b) taba zasadnicza . . . . . 

4. - Oplata za telegramy do krajów zagranicznych o 
8.- 100 proc. wyższą jak dotychczas. 

4.-

40.- i za każde dalsze 100 km po . . . 50. -
Ryczałt telefon. podwyższa się od 1 sierpnia br. 

Rwc::l'la w Tl\'I t~l!":a:ysi ~ eh. 
3.- Polski Związek Kolejowców. Dnia 19. 7. br. o 

lO.- godz. 7,30 wiecz. punktualnie odbędzie się miesięczne 
9__ zebranie w Hotelu Bazar. O liczny udział prosi 

30.- Zarząd. 
Koło śpiewu Dembiński. Lekcja w środę i czwar-

tek o godz. 8 w Hotelu Polskim. Zarząd. 

Jakość przedwojenna. 
fabryka Przetworów Chemicznych 

M. SŁOMNICKI, Warszawa, r!i. L1~rJ~
0 

i nia41!~ 
Przedstawiciele na Poznańskie: Fritz iUJhne. Nast. Właśc. Szczu!lowski i Trendowicz, Poznań, Przecznica 6. 

Przedstawiciel na Pomorze: T„ Joachimczyk 1 Grudzią,dz, Toruńska 27;29, telefon 301. 
Nakładem i drukiem „Drukarni Leszczyńskiej" Sp. zap. z ogr. odp., Leszno. - Redaktor odpowiedziainy w zast. Leon Trzebiński w Lesznie. 


